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Przyczyną zaprowadzenia gospodarki 
yihusowej W dziedzinie konsumicji, było 
okrążejńie i tak wąskiej powierzchni 
pomoc Niemiec i odcięcie jej od gos; 
światowej. Było to późno laiem. Nale- 


ło ezemprędzej zmobilizować zwózkę i prze- 
pŁowanie zbiorów. W tym czasie łudzono się 


éi miesiąca. Niebawem  spostrzeżono się, 
że ta zbudowała poza linją okopów je 
ezeze drugi również groźny front bojowy, front 
wojąy gospodarczej. Chodziło jej o to, by na 
wypadek klęski militarnej, posiawić Niemców | 
przed silną twierfzą fakiów gospodarczych, 
prawie że niezdobytą. 

W styczniu roku 1915 wprowadzono karty 
 uklebowe. Wtedy dopiero odczuto dotkliwie 
grozę położenia. Mimo niezwykle udoskonaio- 
Bej gospodarki rolnej Niemcy. już oddawna nie 
były w stanie wyżywić swej szyblso wzrastają- 
cej ludności produktami krajowemi. Brak zbo- 
_ ża, które Niemcy z zagranicy dla własnej po- 
_ frzeby sprowadzały, stał się przedewszyst- 
kiem widoczny. Lecz wnet stało się jawnem, 
że również į krajowa hodowla bydła i produk- 
«ja Huszczów zależne były w dużym stopniu 
od wwozu zagranicznej paszy. Z konieczności 
z: mausiano wkrótce seoan sapi mięso, 

mleko i jaja. 
Gospodarka Dear obięła w końcu 
1 te środki spożywcze, których produkcja zwy- 
- kle przewyższała zapotrzebowanie, jak np, kar- 
boile i cukier, w miarę bowiem zwiększenia 
się braku innych arty kułów, konsumowano te, 
%itórych było więcej. » 

Mimo zaciętego oporu ze strony. pruskie-. 
| go ministerjum rolnictwa, gospodarką przy- 
musowa zaiaczała coraz szersze kręgi. Gospo- 
darka przymusowa opanowała także niektóre 
dziedziny produkcji, Produkcji rolnej nie ru- 
szano, jako zanadto zależnej od nieprzewidzią- 
nych wypadków, wpływów atmosferycznych i 
nieobiiczalnych okoliczności. 

PA. nn przemysł ulegał coraz silniejszemu 

aniu: fabrykacja, ceny, zużytkowanie 
% rozdzielanie surowców, praca W przemyśle 
dla potrzeb wojska, węgiel i metale, smoła i 
benzyna, oleje i tłnszcze, materjały budowia- 
mę, futra i skóry, wiókna, przędza, nici, tkani 
my, obuwie, papier i t.d. — wszystko to prze” 
szło pod bezpośrednią kontrolę rządu. 

Rohstofisielle i Wumba nazywały się owe 
włbrzymie instytucje, cbejmujące całą nie 
mierka. gospodarkę surowcową i przemy- 
głową. 

Najczęściej pojawiającą się forma, było ła- 
penie się odnośnej gałęzi przemysłowej w 
kartel z mniej lub więcej ograniczona autono- 
imja pod dozorem władz państwowych. 
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ato paskarstwo. Wyznał to sam szef państwo- 
| gezo urzedu aprowizacyjnego von Wałdow. 


Powsót do wolnego ka vallas 
XIII. 
(Korespondencja wlasna), 


deszcze, że wojna skończy się za 8, najdalej za | 


z ZE AA ZO n a aana 


Pierwsze wyłomy w tym systemie poczy* | 


l. 


10 do 5-0j boz przerwy. 


Utrzymuje on, że w róku 1917 z 12 miljonów 
| ton zboża, 1 i pół miljotą spożyto nielegaluie. 
| Gdyby je zdołano zarekwirować, każdy spo- 
Żywca mógłby otrzymać iunt maki więcej tygo- 
dniowo, Fachowcy dowiedli, że przy ścisiez Fe* |- 
kwiżycji masła, przy padloby na jednego mie- 
szkańca pół iunta masła tygodniowo i t d, 

Im dlużej przeciągałą się wojua, tem buj- 
| niej kwitło paskarstwo. 


Gospodarka pid zanika coraz bar- 

| dziej, instytucje odpowiednie rozwiązuje się, 
jedną po drugiej. Według oświadczenia mini- 
| stra gospoderki państwowej Scholza z dmia 7 
wrześmia 1920 r, islniało prócz 9-ciu rządo- 
wych, jeszcze 18 towarzystw prywatnych pod 
kontrolą rządu, 

R 9-ciu rządowych organizacji funkcjonu- 
ją jeszcze: 

w Komisarjat państwowy dia rozdziału wẹ- 
g 


Komisarjat państwowy dła wwozu i wy- 
wozu. 

Pełnomocnik rządowy, mający dozór nad 
wwozem i wywozem (oddział administra- 
cyjny). 

Państwowa centrala cementu. 

Skasowanie urzędu państwowego dla skór, 
odwietło się z rozmaitych powodów. 

Obecnie likwiduje się: 

Centralę odzieży, 

Centralę dla zaopatrzenia ludności w © 
buwie. 

Urząd obrachunkowy dla bawejny. . 

Centralę pańsiwową dla mw gazeto- 
w 

Funkcjonują jeszcze: 

, Cenirala zaopatrzenią w nafte. 

Urząd dla materjałów tkackich 

Urząd gospodarczy dla prasy niemieckiej. 

Centrala dewiz, 

Wszystkie inne są juź zlikwidowane. 

Na o apnowizacji wszystko oddane jest | 
na los wolnego handlu z wyjątkiem chleba, 
mleka į masła. 

O stosunkach, panująccyh w przemyśle i 
warto przytoczyć sprawozdznie niejakiego dr. 
Weissa w „Berliner Tageblatt“ z końca ubie- 
giego roku. Pisze on m. i. co następuje: 

W przemyśle tkackim nie podlegają przymu- 
sowi tyiko bawelma i jedwab. Na trudności na 
potyka jednak przywóz cie.kiej przędzy bawel- 
Lianej. Len, konopie i niei lniane pozostaną je- 
"Szcze po nowych zbiorach pod koutrolą przymuso- 
wą, gdyż zaopatrzenie przemysłu w krajowy len 
i konopie jest niedostateczne, a import prawie, 
że niemożliwy, Z drufiej strony ceny tych pro- 
duktów na rynkach światowych o tyle są wyższe 
od cen na rynkach krajowych, że o imporcie nie 
może być wprost mowy, Juta jest wprawdzie je- 

| sxe rekwirowama, spotyka się ją jednak W 
wielkich ilościach również i w womym handłu. 
| To sąmo tyczy sie sztucznego jedwabiu, który 


kerio tzekowe P K 0. le 175. 
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ty: KOP, 


Kasa czynna od ii do 2. 


miebawem zupełnie zostanie zwolniony, Żywice 
i parafiny (z wyjątkiem parafiny zagranicznej), są 
już od początku roku 20-go wolne od ograniczeń, 
Benzyna, benzol i inne odpadki naftowe są je- 
szcze zarządzane przez państwo. Również nafta, 
oleje dla celów technicznych i tluszcze podlegają 
jeszcze w dalszym ciągu gospodarce  przymuso- 
wej, podczas gdy oliwy i tłuszcze spożywcze od- 
dane już są wolmemu handlowi, Chodzą tu tylko 
jeszcze o dokładną kontrolę wwozu i wywozu tych 
produktów, Smola i produkty smolne wróciiy na- 
tomiast w czerwcu 1920 roku na nowo pod zarząd 
przymusowy rządu i w tym celu utworzono spól- 
kę gospodarczą. Relwizycji podiegać będzie 16 
proc. ogólmej produkcji, 

W przemyśle budowlanym wolne od przymu- 
su są Wapno, i cegły. Z 


W Insbruku obradowała od 8 — 10 stycz- 
nia komisja, wyłoniona przez konferencje ber 
neńską, i opracowała projskt zjazdu w Wied- 
niu, mającego się odbyć 22 lutego i dni na- 
stępnych. 

Na zjazd dopuszczone będą wszystkie or 
ganizacije socjalistyczne, kióre wystąpiły z H 
Międzyn. i uzzają program manifestu benneń- 
skiego. Zjazd wiedeński, rozstrzygnie o do- 
puszizeniu grup mniejszości. ë 

Komisia „maadabowa zjazdu składać się 
będzie z pojedyńczych przedstawicieli partji, 
które uczesiaiczyły w konf, berneńskiej, Ko- 
misją ta ustali klucz ostate czny © podziale glo- 
sów poszczegóinych partji. ` Dla krajów, któ- 
pe dotychczas zgłosily swój udział w zjeździe,- 
zaproponowano głosów: Niemcy 8, Auwirja 6, 
Francja — 8, Auglja — 8, Jugosławja — 4, 
Łotwa — 4, Pole Sion — 2, Rosja — 8, Szwaj-, 
carja — 6, "Czechoślowacja (Niemcy) — 4, Sta- 
my Zjednoczone — 8. 

Liczba delegatów każdego kraju nie może 
przekroczyć podwójnej liczby przyznanych mu 
głosów. Pożądany jest udział kobiet w dele- 
gacjach. 

Na pokrycie kosztów zjazdu opłaca każdy 
aelegat 1000 koron 'austrjackich, 

Zgloszenia przyjmuje do 1-go lutego Fry- 
deryk Adler (Rochte Wie: weile | 97, Wien - V). 
Należy w nich podać liezbę członk Ów pastji i 
najważniejsze szczególy z jej dzialalności, 

Ty mczagowy porządek dzieamy zjazdu o- 
bejmuje: 1) 'Ukons słytwowanie się zjazdu, 2 
Imperjalizm i rewolucja sowjalna (referent 
komisji Wallhead), 8) Mętody i organizacia 
| walki klasowej (referent Adior), 4) Między 
nawodowa walka przeciwko  kontirewoluecji 
(referent Ledebour). 

Komisja insbrucka opracowała tezy do 
punktów porządku dziennego i tymczasową ur 
sławę dla ułatwienia i zorjentowania się dy- | 
skusji zjazdu. 

` Poniżej podajemy w streszczeniu tezy do- 
3 punktu Po: dziennego, oraz projekt u- 
stawy, 
Meżody organizacja walki klasowej. 
Tez 10. 
Pierwszą tezą stwierdza, że proletarjat w dłu- 


golętniej walce wyrwel burżuazji praya politycz | we jest tylko, jako wynik akcii 
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Hetakcja przyjmuje interesantów od I — 2 FE. Za zwrot rękcpisów redakcja nie odpowizda. Tel. Ked. 116220, 
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Ceny ogłcszeń: ri 

w tekscie (przed kron.) Mk. 30. 
Nekrologi 
zwyczajne % 
ćrobne za jeden wyraz „ 
Wszystkie ogłoszenia oblicza wa 
się nonpareiem (drobn. pism.) SĘ 


Ogłoszenia firm zagranicznych © 
50% dro: ej. 
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„kamer pejedyćczy w Karszawie © ni — m PIOWIŚĆ, 


głównych chemikalji, po- 


Zjazd socjalistów w Wiedniu. 


| 


i 5 a. 


trzebnych przemysłowi elektrotechnicznemu, 2 
zarządem przymusowym są jeszcze tylko sole Re R 
tasowe i soda, Mydlo dia celów przemysłowych, 
mydla na smary i mydla tluszczwe są p. 
wolae „od przymusu, podczas , gdy Pro 
suek mydlany dla celów technicznych do 
starczany być może zakladom przemystawym tył- 
ko za zezwoleniem wydziału _ nadzorczego pro- 
dukcji mydła, 
W końcu wymienić jeszcze należy zwolnienie 
karbitu i acetylynu od przymusu. 


Zasada wolnej gospodarki odniosła pz fi: 
ZB van nad zasadą gospodarki przymugo 
wej na całej linji, Z jakim rezuitatem, o tam.. 

nieraz jeszcze p Ney: mówić, | 

Dr. W. Schmidt. 

Berlin, 15 stycznia 1920 r. 


ne. Dziś burżuazja rządzi państwem już nie przez 
zmonopolizowanie praw politycznych, lecz dzięki 
potędze kapiźału. Brulalne penowanie burżuazji 
w przodujących krajach kapitalistycznych dowodzi, 
że burżuazja naweż pod formą demokracji może w 
prawiać dykłażurę swą nad prelełarjatem, . 
Druga teza mówi o znaczenia domokraeji dia 
walki proleiarjatu. Demokracja uwydatnia przeci 
wieństwa klasowe i daje pole do rozwinięcia walk 
klasowych, do agitacji na rzecz socjalizmu i zdoby- 
wania coraz więcej zwolenników wśród prołetarja- 
tu miast i wsi, oraz elementów. chwiejnych ków 
klas średnich, PE 
Trzecia teza zajmuje się formą klasowych = 


proleiarjatu. Forma ta zależy od stosunków eko- 
nomicznych, spolecznych į kukuralnych każdego 
kraju. „Niesłychana różnorodność objelktywnych 


warunków walki klasowej jest glówną przyczyną 
różnicy zdań i sporów wśród międzynarodowego » 
proletariatu, 
Czwarta teza rozpatruje okres dojrzewania wal- 
ki klasowej od momentu, kiedy demokracja może 
zostać środkiem panowania proletarjatu, Wówczas 
butżuazja usiłować będzie złamać przemocą > 
demokratyczny i tylko w takich krajach, gdzie 
burżuazja będzie slaba i nie będzie miała na swe» 
usługi machiny militarnej, proletarjat mógłby prze 
jąć władzę drogą demokracji. Ale i wówczas bur- i 
żuazja wyzyskiwać będzie swą siłę gospodarczą, 
by sabotować panującą klasę. W każdym więc rm 
zię proletarjat będzie zmuszony jąć się nemę 

w celu złamania oporu burżuazji, H 


~ Piąta teza uwzględnia wypadki zbrojnego rog- 
strzygania konfliktu między burżuazją a proletar 
rjatem „ kiedy to burżuezja, czując się na siłach, 
rozsadzi formę demokracji i sprowokuje wojnę do- 
mową. Wówczas proletarjat dożdzie do władzy 

tHo przez walkę bezpośrednią — strajki masoweż 4 8 
powstania zbrojne, a utrzyma się u władzy tylko a 
dzięki dyktaturze nad zwyciężoną burżuazją. 
Dyktaturę tę wykonywać będą rady robotni- 
cze, włościańskie i żołnierskie, związki zaryodowe, 
lub inne, klesowe organizację proletarjackie tego 
rodzaju. 


Szósta teza zaznacza, że prolettrjat wiii 
kraju będzie musiał zwalczyć opór nietylko wlas 
nej burżuazji, ale też burżuazji państw innych, | 
pe też ostateczne zwycięstwo prołetarjatu m 


w 


a prolelarjacka. Mysi ona uwzględniać róż- 
warunków poszczególuych krajów i nie może 
swobody pojedyńczych partji. Nie może 
aiczyć środków walki wyłącznie do meżod de- 
atycznych, jak čo czyni TI Międzyn., ani też 
isywać szablonowego naśladowania metod III 


- Ale międzynarodówka musi jednocześnie po- 
6 wszysżkie swe siły dla jednolitej akcji prze- 


‘jako osiątniej instancji, gdzie rozstrzyga 
skreślenie robeiników, Uchwały  międzyna- 
ki winny być obowiązujące dla wszysikich i 
to zmniejszają autonomję poszczególnych 


ve organizacje, może być tylko rezultatem 
pos ita dzięki | któremu  zanikną 
jące się obecnie grupy. Zadaniem  partji, 
cych zjazd w Wiedniu jest właśnie dąże- 


„pW teza zawiera ustawę tymczasową, 
ia ą na powyższych tezach. 
U 


Ustawa tymezasowa. 


1) Pod nazwą „Ailędzynarodowy Związek 
(Arbeitsgemetnachaft) Partji  $oejaki. 
eh“ istnieje zjednoczenie tych socjali- 
partji, które w zastosowywaniu za- 


n y 


„Rady Naczelnej Wydziału Narodowego, 
ganizacji, jak wiadomo, sianowiątej tilję en 
polskiej, która okazyj joie zajmowała się 
"zbieraniem i rozdzielaniem łunduszów 
kowych. Ogłoszono drukiem sprawozda- 
'nieporząćcne, nie nie wyjaśaiające: W 


księdzu Kiain | po osi dolarów na 
cenie rachunków Wydziału w  Polste*. 


adomo nawet za co te popłacone „ra- 
“byly wystawione. Czy za papier dla 
czypospolitej*, RL za kolację ks. Zapały 


Po zbyciu rachunków takim niechlujaym 
fozdaniem, uchwalono rezolucję, iście po 
ku arogadcką, Rezolucja — po amery- 
— dowodzi, że „wychodźiwo 
się od rządu polskiego domagać posza- 
nia dia samorządu swojego, wytworzo* 
go przez lat dzesiąiki i uznatlego . przez 

tego kraju“ (St. Zjedn.), Ze zdumien ein 
się te objawienia, które siają się zro- 
í „ dopiero wówczas, kiedy dalsza treść 
i „potępia“ nasyłanie do Ameryki 
z rząd polski urzędników į propagandzi- 
czerwonego pokroju, kiórzy wychodźtwa 
jednostki moralnej nie uznają i nie sza- 
ors ia drażnią i OTN i rożbi- 


rI W 


Wydział Narodowy z prezesem Smulskim 
cleo rości sobie pretensje do jedynie le- 


ulu chce roztoczyć kontrolę nad konsu- 
i i poselstwem. Przecież w. pamiętnych 
h sierpniowych, kiedy wróg stał pod 


-intrygi ebszarnikóy. 


ność instruktora Okręgu Kieleckie- 

„Zaw. Rob. Rol. Rz. Pol., tow. Włosiń- 

0, wzbudziia niepokój obszarników: Pa- 

ie obszarnicy chcieliby uniemożliwić tę 

cę, zapobiegającą w zuaczyym stopuiu ha 

emu wyzyskowi, to śeż kopią pod tow. 

sk ma dołki, oskarżając go o robotę an- 
stwową. 


iądoino powszechnie, że wiele organów 


ńsk ego pie to za paw za poeni 
alność auty państwową“ wydaje się zu- 
wiąrogodną, pomimo, że tow. Włosiń- 
jest członkiem P, P. S. i w swej działal. 
i trzyma się ść śle zarządzeń Zarządu Gł. 
v. Zaw. Rob. Rol. Rz. Pol. 
rakierystycznym jest fakt, że areszto- 
on tow. Treli w Pinczowie ob! 'ety wano 
niastową wolność. j posadę rządową za 


.Trel;, jako instruktorowi Oddzia- 
prowadzić robotę antypaństwową. 

zą uporczywe słuchy, że intryga zie- 
iego końca: podobno już zebrano zu- 
oi fakty . „przestępstw* tow. 
Rosińskiego, polegają: ‘ych na „podburzaniu” 
botn ków przeciwko ziem anom, nie _ cheg- 

wypełnić swoich zobowiązań. 

wedle obszarników i ich „Związku Zie- 
to iest właśnie robotą antypaństwową. 


go reprezentowania wychodźiwa i z te-- 


e, że tow. Włosiński sam prowa”: 


„ROBOTNIK“, 


aeaaea 


Siódma teza mówi, jaka ma być międzynaro- | sad rewolucyjnego socjalizmu dążą do zdoby” 


cia Władzy politycznej przez proletarjat na 
drodze wadki klasowej. „Związek Pracy” nie 
jest międzynaródówką, obejmującą wszystek 
proleżarjat rewolucyjny, lecz rodkiem do w 
tworzenia takowej. 


2) Członkami Związku mogą  zosiać 
enie oj partje socjalistyczne, które nie: na- 
leżą ani do II, ani do komunistycznej między- 
narodówki, które uznają ustawę niniejszą za 
obowiązującą i które poddadzą się uchwalłom 
wiedeńskiego zjazdu. 

3) Związek ma za zadanie wejść w sto- 
sunki 4 innemi międzynarodowemi organika- 
cja prołetarjaekiemi, by wespół z niemi ur 
rzeczywistnić plan stworzenia najroałeglejstej 
Międzynarodówki, obejmującej rewolucyjnych 
robotników wszystkieh krajów į doprowadzić 
do między narodowego frontu walki prołeta- 
rjackiej przeciwko kapitalizmoni, 


4) Dla przeprowadzenia swych uchw. i 


Związek wyznacza komisję, której wyboru 


kona po raz pierwszy zjazd wiedeński, skóry. 


1 


zarazem oznaczy jej zakres: działania. 
5) Dla pokrycia kosztów członkowie 
Zwiążku płacą zgodnie ze, stanem finansowym 


swych. organizaci, muszą jednak uiścić sumę 


minimalną, określoną przez zjazd, 

6) Uchwaly Związku są dla wszystkich o- 
bowiązujące, zwłaszcza zobowiązują się nale- 
żące do Związku partje nie prowadzić ną 
w/asną rękę żadnych rokowań w sprawie po- 
łączenia się z imnemi organizacjami między- 
nawodowemi i wogółe uprawiać współią poli- 

tykę OONA: 


murami Warszawy, posel Lubomirski odpo- 
czywał po trudach mizernej pracy w Newport 
News, à inieresantów amerykańskich infor- 
mował o stanie rzeczy w Polsce p. Smułski, 


"człowiek 0 mniej aniżeli średniej intel geneji 


i jeszcze mniejszym wyksziałcen:u. 

Rezolucja zmierza do jednego celu. Pro- 
testuje przeciwko rozdrabnianiu składek zbie- 
ranych 'w Ameryce. Protesiuje przeciwko 
zbieraniu funduszów przez takie ageudy poł- 
skie, jak. Polski Czerwony Krzyż naprzykład. 
Wszystkie składki mają iść wyłącznie do ka- 
sy Wydziału Narodowego, który je „sprawie- 
dtiwie* rozdzieli. Oczywiście, lwia ozęść ze- 
branych składek ma! iść na ratowanie intere- 
sów endegkich w Polsce. SĄ 

. Em gracja nasza odezwy Wydziału przyj- 
muje w ostatnich 'czasach, jak należy. Wydział 
niema dziś w Ameryce wcale zaufania. Nawet 
nedawni najgorliiwsi zwolennicy Wydziału, 
endecji, Paderewskiego i Smulskiego, nie 
chea nie dawać Wydziałowi, odpowiadając, 
że nie dadzą ani grosza, dopóki Wydział nie 
złoży publ cznie dokładnych rachunków z wy- 
dańtkowania sum, jakie mu powierzono. 


W ostatnich dwóch miesiącach przy udzia- 
le Wydziału sprowadzono z Syberji kilkaset 
sierot polskich, kióre czasowo umieszczono W 
Chicago, planując późn.ejsze przewiez.eńie 
ich do Polski. Wydział chętnie podjął się tej 
akcji, mając nadzieję, że losem Sierot zainte- 
resuje na tyle wychodźiwo, że składki znowu 
obf cie poplyaą i będz e z czego wspierać en- 
deków w Polsce. Ale i ta sziuczka nie udała 
się. Sierolami, jak się zdaje, będzie się mu- 
siał zająć kto: inny, bo Wydział n:e otrzymu- 
jąc składek, cheo sprowadzone dzieciaki Z0- 
stawić poprostu ua bruku, 


Zobaczymy tedy, czy odpowiedni siarosto- 
wie zechcą wysługiwać się ziemianom Kielec 
kim, | Emen, 


Cy koleje ilace dają yski? 

W wywiadzie udzielonym jednemu z 
pisin, preses „Ceuiraliego Związku przemy 
słu, hbamdłu, górnictwa i Lnansów* zaznaczył, 
iż nasze ‘koleje przynoszą straty, gdy zagra- 
nicą są źródłem zysków. Twierdzenie to nie 
jest zgodne z mżeczywistością. Komu nie obce 
są stosunki niemieckie w.e, że koleje w Niem- 
czech przymiosły za ostatni rok strątę 16 po 
jardów: marek niemieckich, czyli | aka 
niuljardów polskich marek. Tą jedną sumą 
możnaby spiacić wszysik e długi Polski łącz. 
nie z banknotąmi Kasy Pożyczkowej. 


, Go do inuych państw, to od czasu wojny 


Francja udziela swym drogom żelaznym mil- 
jardowych subwencji, kióre inaczej nie mo- 
głyby zw.ązać końca z końcem. Podług ostat- 
nich zaś raportów angielskich, straty od sty- 
canià do lsiopada 1920 r., poniesione przez 
koleje tamtejsze, wynoszą przeszło 25 miljo- 
nów funtów szterlingów, czyli około 100 mil- 
jardów marek polskich. 

P. Kiślański zajęty poskramianiem „bun- 
tów“ robotniczych i gonliwą współpracą w 
„Rozwoju“, że poinformowany jest o gospo- 
darce kolejowej i rozpowszechnia . fałszywe 
wieści_o niedoborach tylko kolei polskich, 
choć są one nieziaczne w porównaniu z za- 
granicznemi. 1. Szybiłio. 


j 


kolejno uslawione 


książek. Istotnie. 


1921 r. 
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Chlaśnięcia. 


| „Płustowe” płatki ziemniaczane. = 


„Zgniłe, ziepione błotem, ziemniaczane plat- 
Ra LĄ 
Których spożywać w chlebie nie chcemy, 
„grymaśni”, | 
Idą do nas z Kortanegi, z „Piasta siarej baśni“, 
Z Wielkopolski, tej „dawnych dziejów pol- 
skich matki"... 


Stamtąd, bracie, z nad Gopła, kędy ongi © 
z P.astem 
Owareyły, ach, na przyźbie o zmierzebu anio- 


ły, 
Otrzymujem te přečti, brfidniejsze od smoły, 
Z których nam tu się robi do chleba „oma 
stę"... 


Błota tych zgniłych datków, ach, cale wagony 
Wciąż nam przysyła „bratnia, piastowa dzieł: 
nica“, 


W „piastowy, rzewny uémiech“ strojąc spasłe | 


lica, 


„Samorządnej idei“. duchem prześwietlony... 


Ziemia Hąciów,  Adamekich, przez Dmow- 
skich i Beków 
Tak „słusznie” ubóstwiana, już choćby tę 
- ohwałę 


Będzie miala, mój „Robie“, wobec przyszlych 


wieków, 
Że nas tak mądrze uczy RR na ma- 
łem!... 


ANART Czemuż to „bratnie, wSPpomo- 


żenie“ 
Ma być nie zęniłem, bracie, lecz zdrowem 
i suchem' 
Tak już gwałtem, koniecznie?... Wszak ezto- 
wiek i „duehem* 
Żyje, nietyłko chlebem... „Duch“ winien być 
j w ceniel... 


„Tegoż samego — ręczę — eo i ja, mniema- 
- nią 
Jest w tej materji, bracie, nasz „guru“ *) 
z Poznania, 
Nie, by „rozpie- 
szczała 
Się dobrą mąką Polaka, lecz, by „na ból 
„ skała” 


Mądry  „kartotlo-Roman'1... 


Byla z niej, ten „Piast z ducha" p pragnie — 
ta to ręczęl... 


On chce, byśmy „granity pod te nasze tęcze. 
Rzucili”, a nie wali dm wciąż w „odło- 


* 


„Nie „grymasili* ' bracie, że gnój jest w wytło- 


kach 
Ziemniaczanych, czy płafkach!... 
Grunt — to przecie „jedność I.. 
Więc eo do ich zgniłości wianiómy bęzwied- 
ność 
Kwzewić, choćby je noga „chłaśn'ęciarza* 
„kopła”, **) 
Boć to wszystko ke: przecie z nad „bratniego 
Gopła''1... 
Wacław Wolska. 
*) Mędrzec, 
*) Zam, kopnęla, 


Na marginesie. 


Stosy skoniiskowanych czasopism i ksią- 
żek rosiy jak na drożdzach.. 

Posierunkuwi arabinach przeglądali 
1 w szafach książki, 
a gdy ty uł iub autor wyda'vał się panu poste- 
ruukowemu podejrzanym, podawał książkę 
piutonoweniu, który ostatecznie z właściwą 
mu znajomością rzeczy decydował, czy książe 
ka jest treści bolszewickiej, czy nie. 

— No, co lam takiego? — pytał pluto- 
nowy posteruakow gy, zbyt dlugo badająceg) 
wyjęa ć oj” ksiażkę. tz 

- Coś podejrzanego, panie plutonowy. 
„żyd, 


= A autor? — pytal plutonowy. 
—'K. Gliński, ' e p ać 

— Gliński? Nie słyszał ja o takim. Ale 
skoro „Żydzi“ to wiadoma rzecz, że bolsze- 
wicy. Dawać tu tych „Żydów”. 

— No, a teraz co? — pytał znowu pluto- 
nowy. 

— Zaowu coś żydowskiego — odpowiaą- 
dał z najwyższego szczebla drabiny drei 
kowy — „Mer Bzofowióz”. 

—. Kto napisał? 

— Elza Orzeszkowa. 

—. Skoniiskować! 

Po chwili posierunkowy zlazł z drabiny, 
ipes Stos deo 

— Mam, e Ono X 

— „Radek“ — pante plutonowy. . 

Pan plutonowy zajrzał do podanych mu 

 „Amdszej Radek“ Stefana 
Żeroinskiego. 


— Ależ, panie, to nie ten Radek — pró- 
bował protestować subjekt ks'ęgarski. 
| — tc o mnie nie ucz, kto jest Radek. 


Auck moca 


| protesty. Oto tekst tej depeszy 


bee powszechnie o oodnej 
Włoszech tylko nazewnątrz 
dziej radykalnie, "tei zwolenni: 


stów“ z Bissolai'm na czele, że socjaliści wlos E 


„końca, że gorliwie zawsze stawali w obronie 


nie, jak nikłe są kadry komunistyczne. Svcja: 


Radek to Radek, ot col Skoniiszować! A wy: 
tam dobrze poszulkajci e, to może i „Lenin“ 
Żeromskiego i „lrowka* tegoż autora się ziaja 
dzie. A 

Posterunkowy znowu coś podejrzanego 
zwąchał, bo jakoś długo „badat“ trzymaną w 
ręku zsiążkę. : 

— No, co tam znowu? 

— Coś rewolucyjuego, panie plutonowy, - 
00Ś 0 wysadzaniu: 

— Tytul? — pytał plutonowy. 

— „Wysadzeny z s.odła'. 

— A autor? 

— Antoni 
posterunkowy. 

— Sygretyński, Sygietyński — powtarzał 
plutonowy — mie słyszał ja o takim. Dawać 
tu, na kupę. 

A stosy gna pobłezcy książek wejąj 
rosły. 


Sy-gie-tyń-ski — sylabizowął 


Roman Boski, 


Zjazd soejalistów włoskich. 


Na zjazd w Livoruo przybylo 3 tys. deg 
gatów. Prezycjum z,ażziu uchwalilo wysiuchać 
tytko króliich pizeiuowień gości zagramcze 
nyoh bez potem.ki przedstawicieli partij, nae 
leżących do ill Międzynarodówki, Komunista 
Levi z Berlina ośw iudczył, że rozłam jest nie». 
zbędny. 

Depesza z Moskwy wywołuje NAPAR 
(pominięto 
kilka wstępnych zdań): 

„Starąun:e śledz my ną podstawie Wąszeji 
prasy walkę kierunków w partji Waszej z © 
statu:ch miesięcy. Na frakcji „komunisiów= 


zjednoczeniowców* astat e aragna 
niestety, najgorate Pp tednie, pi 
mniej 00 do jej przywódećw. W imieniu po- 
łączenia się z reformistami przywódcy ci gor 
towi są zerwać z komunistami, t. j. także z 
komunistyczną m ędzynarodówką, Wilochy 
znajdują się w Okresie rewolucyjnym. W tych 
warunkach rodai się wrażenie, jakoby refom 
miści, jakoteż cenirowey włoscy stali bar 
dziej na lewo, aniżeli w innych krajach. 

Dla nas jest coraz widoczniejszem, że frai 
cja, prowadzoma we Włoszech przez t. Semałtie= 
go, w istocie jost frakcją cemirum, która wo» 
sytuacji we | 


w innych krajach. 

Niezależnie od tego, który ki erunek osią” 
gnie większość na waszym kongresie, papę 
Wykon. [II Międzyn, oświadcza 
kategoryotnie: Uchwała 2go kongresu Tt 
Międzyn. obowiązuje wszystkie partje, male 
żące do tej międzynarod. do zerwania s re 
formistwmi, Kto działa przeciwko tej wwa 
le, ten łamie najważniejszą uchwałę 2-go kon» 
gresu i przez to siawia siebie poza m'ędzyna» 
tod. komunistyczną. Żedni „unitari“ światą 


|nie są w stanie przekonać międzyn. komunie -~ 


stycznej, że redakcja ultra-reformistycanego 
czasop sma „Critica sociale" jest zwolennieze 
ką dyktatury prołetarjału. Żadni dyplomaci ` 
nie zdołają nas przekonać, że frakcja „kuncen. 
trasjonistów* jest stronniczką rewolucji prole- 
tarjackiej. Kto chce przemycić do międzyna- 
rodówki komaunist, reformistów, zdradza rea 
wolucję proletarjacką i nie może być naszym 
towarzyszem walk.. Niech się stanie, co chce. 
Komunistyczna partja Włoch powstanie. Nie 
wątpimy o tem. Partja ta cieszyć się będzię 
synpatjami klasowo uświadomionych prolete- 
rjuszów świala i braierskiem poparciem koe © 
mun'st. międzynar. 3 
Precz z reformizmem! Niech żyje prawe j 
dziwa komunistyczna partja Włoch! t 
` Przewodniczący: Zinowjew, Gruzja: Ar. 
menja — Zehahaja, Persja — tan 
Angija — Quelh, Foiaudja — Jansen, Frame 
cja — Rosmer, Austrja — Steinhardt, Amery- 
ka — Hadwich, Łoiwa — Stuczka, Danja — 
Aade Joergenson, Wegry — Bela Kubni i Var 
ga, Buigarja — Chabl:'n, Rosja — Lenin, Troe 
ki, Bucharin; Międzynardówka młodzieży — 
Szackin; Rada Zwiąż. Zawod. — Łozowski; 
Członek Rady Czynu dla „Narodów Wscho* 
du* — Pawłowicz. Na 
Dia należytej oceny depeszy Zinowjewa 
trzeba przypomnieć, że pariją włoska jeszcze | 
przed wojną pozbyła się istotnych „rełormie 


sey podczas wojny byli jedyną partja, kióra 
przeciwstawiła się wojnie od jej początku do | 


rewolucji rosyjskiej i że, wreszcie, w więle 
szości swej przejęli program szósta 1 
jako pierwsza partja w całości praystąpili do 

IJ Międzyn. 

I tę olo partję Moskwa chce rozbić, z eas 
łym cynizmem oświadczając, że obowiązeli 
rozbicia partji jest najwaźniejszą uchwałą 
kongresu moskiewskiego! 

Podpisy pod depeszą światiczą wymow* 


liści włoscy byli dotychczas jedyną trwać 
partig, należącą do III Międzyn. Moskwa chea | 
i ią rozbić, 


* 


Ńr. 23 


Depesza prywatną berlińskiej „Freiheit“ 
donosi, że grupa Serraliego pogodziła się z 
komunistami 1 przyjęla żądanie wydalenia 
tych, co nie przystają ua 21 warunków bolsze- 
wiekich. | 

Wiadomość ta wymaga potwierdzenia. 


e ame umma > A 


Kronika polityczna. 


Rząd polski zamianował członkami rady 
rtowej w Gdańsku pp.: dra Anioniego Doer- 
ca go, Wacława 
| Geillicha i Stefana Grabskiego. Nominacja 
|  piąlego członka ssatży $* później (PAT). 


„w dra Siauisława Slawskie 


LJ 
Komisja dla uregulowania sprawy tranzy- 
Pu między Niemeami a Prusami Wschodniemi 
przez korytarz polski i Wusię, ukończyła swe 
prace, które dopro wadziły do zawarcia prowi- 
zorycznej konwencji, (Havas). 
LJ 


i * * 

| AP. A. T.) Dzienniki tutejsze donoszą, że 
weroraj buwii w Łodzi kierownik komisji dla 
reewakuacji maszyn, zabranych z Polski 
przez Niemców, b. minister handlu i przemy- 
glu, p. Olszewski, W związku przemysłowców 
Włókienniczych wygłosił p. Olszewski referat 
ma temat swojej działalności, P. Olszewski o- 
świadczył, że prawie wszystkie maszyny, 
Éwlaszeza motory elektryczne w liczbie ponad 
80; zostały już w Niemczech odnalezione j o 
-Gestane do Lipska. W Lipsku znajduje się tak- 
że przeszło 80 dzwonów, zabranych z rozmai- 
y6h kościołów w Polsce. Rząd niemiecki jest 
łów maszyny te i dzwony przewieźć wlas 
m kosztem do miejscowości, z których zo- 
stały zabrane. 


kx 
La K 

„Oberschlesische Post“ donosi: Rząd nie 

miecki przekazał Polsce 219.500 mk. waluty 

nień eckiej i 40:000 francuskiej za zniszcze- 
bie konsulatu we Wroclawiu, 


ao KA 


T elegramy. | 


| Ji pistani Nemy 
= ipes płabltcyłowe. 
OPOWIADANIE DRA URBANKA, 


e 4 Bytom, 23 styczna, 
88 (BK E.). Niemiecki koni.sarz plebis. ylo- 
"wy dr Usbiliek przyjął reprezentanta -ijast 
Expressu i miał z nim rozurowę uasiępującą: 
8 — Czy wiuiesiono że strony n'elmieckiej 
" dlo komisj, międzysojuszuiczej w Opolu kon- 
krelne wiioski o amiauy w regulaminie glo- 
śówania? ż 
— że strony niemieckiej — odpowiedział 
dr. Urbanek — wyrażono sprzeciw i to naj- 
perw w nocie rządu niemieckiego do raay 
„ambasadorów w Paryżu, kióra, jak to jest 
znancm, wypowiedziała się za podziałem w 
głosowaniu, up'erajgc się o mniemanie, jako- 
by podział zapewniał najlepiej ład i spokój. 
Podział ten, mojem zdan eu, nie jest umoty- 
Wwówaunym. Zuang jest Panu silna propagan- 
da przeciw prawu do giosowanią dla t. zw. 
„Heimalstreuerów* Rzeszy, a sum spostrze- 
gam, że przez tęż propagandę podnieca się u- 
imysły sirony przec'waej do tego stopnia, że 
. Masiąpić mógliby wynik właśnie przeciwny dë- 
" 6yźjj Pady ambasadorów. 
5 yrażono komisji . międzysojuszniczej 
A. ież i ścisłe rzeczowe wąbpliwośći wo do 
ba iminu głosowania, który doszedł nas 
__ miestely z opóźnieniem, a sprecyzowane sprze” 
ciwy przedłożono Komisji Opolskiej dnia 17 
b. m. spsane na maszynie, w iniędzyczasie 
/ zaś przesłano je i w druku. Sprzeciwy nasze 
i źwracają się nadewszystko przeciw usialeniu 
/ prawa do głosowania od roku 1904 począw- 
Szy, przeciw zalaiwieliu Sprawy okręgów 
- dworskich, a specjaln e przeciw zbyt szczupło 
określonym terminom. Porusza się.dalej ; za. 
gadnienia ściśle techniczne. Napisz. złączenie 
kart legiymacyjnych z prawem do głogową- 
mia. Sprawę tę poruszono przedewszystkiem 
_ dlatego, ponieważ popelniono Przy wydawą- 
mu kart legitymacyjnych wiele pomyłek i, 
- „błędów. Osoby nieuprawnione otrzymały» kąp- 
 fy czerwone, a inne znów mające Regia. 
~ czerwonych, — zielone. Częściowo POKrAdziO- 
4 poani A prowadzi. się niemi handel. 
 Sprzeciwy utrzymane są w ton'e rzeczowym j 


DE ened przedewszystk em w nader szczupłe 
AŻ i y- > 


— Jak pan osądza osobiście położenie na 
Górnym Śląsku? Re s 
| — Zamachowe żamiary (1) i organizacje 
przeciwnika (!) zostały w 'sposób nieulegają” 
- ty wątpliwości (1) stwierdzone w nocie rządu 
niemieckiego. Polacy są, według mego osobi- 
śtego przekonania, zupełnie przygotowani (7). 
Dzień trudno wyznaczyć, jest to bowiem kwe- 
śtją czasu i psychologicznie korzystnej chw'- 
- B. Boję Się, żeby chwila ta nie nasiąpiła w ra- 
ze jakiejkolwiek nieostrozności, popełuionej 
przez Niemców, gdyby np. któryś z ludzi stra- 

- gi} cierpliwość (2) toby moglo dać sygnał do 
zamachu (1). Powściągliwość niemiecka jest 


y 


=. ERNE E PREY E WWIE DYREKTOR NYSE 


naprawdę wzorową (1). Ostrzegam bez przer- | skich instytucji naukowych, przystąpiło do u- 
tworzenia Wydz.aiu, którego zadaniem będzie 


wy przed niemądrymi i nieobiiczonyni kro- 
kami i tuszę, że Niemcy nie dadzą upragnio- 
nej sposobności do zamachu (!). 

Uważam widoki plebiscylu za zupełnie 
korzystne dla sprawy niemieckiej. Ale wa- 
runk.'em pokojowej potęgi sprawy niemieckiej 
jest ta sama zasada, którą posiadać może tyl- 
ko prawdziwe i poważne głosowanie ludowe, 
to jest zasada pokojowego i uporządkowane- 
go przeprowadzenia sprawy głosowania. Gdy- 
by Niemcy mieli być powstrzymani od wyko- 
nanią głosowania przez gwalty i groźby (7), 
gdyby przy pomocy strajku generalnego, kió- 
rym jak w.adomo zagroziło polskie zjednocze- 
nie zawodowe swoją uchwalą z dnia 29 grud- 
mia roku zeszłego, w połączeniu z rozpęla- 
niem instynktów politycznych, miały nasiać 
na Górnym Śląsku rządy strachu podezas ple- 
biscytu — to naluralnie niepodobna byłoby 
czynić przewidywań w takich warunkach. Ale 
jasnem jest, że takie głosowanie nigdy by nie 
mogło rościć pretensji do poważnego znaczę- 
nią (als Autoritäl) i że Niemcy. nigdyby go 
nie uznali. (1). Życzylibyśmy sobie tylko, że- 
by na Górnym Śląsku znajdowało się wielu 
neutralnych obserwatorów. 

— Czy nie spodziewa się Pan dalszych 
ograniczeń w prawie do głosowania, specjal- 
nie dla górnoślązaków Rzeszy? 

— Dalsze ograniczenia uważam za nie- 
możliwe. Prawnie jest kwestja ta już załat- 
wiona zasadniczo przez radę ambasadorów, 
Dopuszczenie górnoślązaków Rzeszy wyrażo- 
ho niedwuznaczn e. Jeżeli rada ambasadorów 
zarządziła podział (głosowania) na dwie czę: 
ści, to uzasadnia to wyłącznie z pomocą trud- 
ności technicznych, mianowicie uwzględniając 
sprawę bezpieczeństwa, co uważam za błęd. 
ne, ale prawo górnoślązaków, mieszkających 
poza Górnym Śląskiem jest nienaruszone. Spo- 
dziewać się należy napewno, jaknajostrzejszej 
kontroli nad przybyszami, ewentualnie pozwo- 
lenie na wjazd tylko za dnia i t. p. środków 
ze strony komisji opolskiej, Zm'anę ex post 
decyzji rady ambasadorów uważam za prawie 
niemożliwą. * wę 

— Na kiedy spodziewa się pan głosowa- | 
nia i czy przygotowania ze strony niem .eckiej 


{ 


są pokończone? 

— Technicznie jest praca nasza w biegu. 
Nie pracujemy niestety z pomocą tak bajecz- 
nych środków jak Polacy (1) I tak donoszą mi, 
że np. tylko dla Kluczborka Polacy mają do 
dyspozycji pięć auotomobilów, prócz kilku mo- 
tocyslów, podczas gdy my mamy tylko jeden 
i to jesze od bardzo niedawna. Polacy są 
więe w środki maierjalne lepiej wyposażeni 
od nas (1). | 

Zestawienie uprawnionych do głosowa- 
nia poszło bez trudności i ukończyliśmy je 
prawie zupełn e. Muszę tylko w tem miejscu 
powtórzyć, że terminy poszczególne określi- ` 
ła komisja opolska za szzupłe i nie przypu- 
szczam, żeby komisja m ędzysojuszniczą mo- 
gla terminy te podirzymać. Przy okresach ja- 
ko tako lepiej usianowionych pójdzie wszyst- 
ko jak z piatka, a 

Zapyiaiem się jeszcze o nauczycieli i u- 
rzędn'ków, zakwesyonowanych jako komisa- - 
rzy plebiscytowych i otrzymałem od dra Ur 
bauka nasiępujące wyjaśnien e: A 

Sprawę tę kiikakrotnie przedstawial śmy 
komisji międzysozuszniczej, Stosunki układa- 
ją się dia nas.w kwesiji plebiscytowej zasad- 
niczo inaczej, niż dla Polaków. Nie jest to, 
jednakże żadnym zarzutem dla strony prze- 
ciwnej. Niemiecki komisarjat plebiscytowy i 
urzędy jemu podległe nie mają z propagandą 
nie wspólnego (%). Jak panu wiadomo, prze 
jeli pracę tę pHeimatstreuer'y“.  Komisarjat 
plebiscytowy i organizacjie Hcimatstreu nie 
pracują wspólnie, lecz zupelnie oddzielnie. 
Zadania nasze są ścisle techaiczuej natury, 
czemś W rodzaju przedsiąwie'elstwa konsu- 
laruego niemieckiej ludności Górnego Śląska 
przy komisji międzysojuszniczej i wobec jej 


organów. . Władze międzysojusznicze ` korzy- |-= 


siały i korzystają z naszej pomocy i ne pizy- 
puszczam, aby kwesiją czynności urzędników 
w komisarjaiach weszłą ponownie na porzą: 
dek dzieniiy: ; 


y "PZ A ak: 
MI y: dzą 
wik Bl E A Uda 
REPATRJACJA JEŃCÓW POLSKICH. 
Ryga, 22 stycznia. 
(E. E.). . Przewodlucząty polskiej delega- 
cji ponujowej odbył koaieredeję z. przeustawi- 
celem orgun,zścji międzynarodowego Krzyża 
Czórwoneżo | ocaą orgau.zucji  Nansonowskuej 
dią spraw  nrepalijacji jeńców. Ze stony 
jouego Krzyża Uczyniowo propozycje 
aby wagony, któremi odwożeni są do Rosji 
Jeney posyjscy z wielkiej wojny, użyte by” 


ły na odwożenie do Polski jeńców polskich., 


W ten sposób repatrjacja jeńców poiskich by” 
taby Znaczuję przyspieszona. Delegacja pol- 
ska propozycję powyżsżą. przyjęła bandžo 
przychylnie. 


atu da mety o wj w Jade 
| ` Nauen, 23 stycznia. 


(PAT). (Radjo), Siowarzyszenie Nauko- 
we w Kopcuhàdze, najpoważniejsze z duń 


{ 
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| Komiletu Robotniczego. 


mei ae 


przesyłanie książek do zagranicznych bibljo- 
tek krajów, mających slabą walutę w szcze- 
gólności do Francji, Polski, Belgii, Włoch, 
Niemiec, Austrji i Czechosłowacji, jakoteż bez- 
platne pośrednictwo w zakupach książek į cza- 
sopism w krajach, posiadających silną walu- 


tę. 
Liga Narodów a rolnietyo, 


, Paryż, 22 stycznia. 

(P. A. T. Havas). Biuro zwiążkówe mię- 
dzynarodowej kouiederacji syndykatów rolni- 
czych ogłasza notę w sprawie, mającej się nie- 
bawem odbyć w Genewie międzynarodowej 
konferencji pracy. Biuro postanowiło domagać 
się zmiany regulaminu konierencji pracy w 
tym duchu, ażeby dopuszczono do udzialu w 
konferencji przedstawicieli rolnictwa. Biuro 
żąda, aby dopóki zmiama ta nie zostanie prze- 
prowadzona, nie omawiano na konierencji ge 
newskiej sprawy reglamentacji roluiczej, rol- 
nicy bowiem nie mogą przyłączyć się do de- 
cyzji, powziętych wytęcztie przez przedsta- 
wicieli przemysłu. Nakoniec biuro wyraża ży” 
czenie, aby w myśl propozycji, przedstawionej 
przez delegację polską na ostsiniem zgroma- 
dzeniu Ligi Narodów, została w łonie Ligi u- 
tworzona komisja dla badomia - wszysikieh 
spraw, odnoszących się do rolnictwa. 


$ 5 A PETER 
hoaa Loyi kargea. 
(a Paryż, 28 stycznia. 
(PAT). (Wied B. K.). „Petit Parisien“ 
dowiaduje się z kol otaczających Lloyd Geor 
ge'a, iż premier angielski ustalił wezoraj wie 
czorem na dłuższej koniereneji stanowisko 
Anglji w każdej poszczególnej kwestji, która 
będzie traktowana na konferencji paryskiej. 
Dziennik twierdz:, że angielski prezydent mi- 
nistrów zaproponował udzielenie Austrji kre- 
dytu 50 miljonów funtów szterlingów. W 
związku z tą propozycją przedłoży Lloyd 
George sprzymierzeńcom plan w sprawie u- 
dzielenia kredytów niektórym państwom, po- 
siadającym niską walutę, a które pragną 
zwalczyć przesilenie gospodarcze.  - 


Śnawa edszkodogaf. 


Horsea, 23 stycznia. 

(P. A.'T. Radjo). „Times“ pisze, że Niem- 
cy udzieliły odpowiedzi na 41 pytań, przedio- 
żonych niemieckim rzeczoznawoom fiuiauso" 
Wym w Brukseli przez ekspertów enienty. — 
Gazety uważają na ogól odpowiedź za zadawa- 
łającą. Odpowiedź jest rzeczowa i daje pewne 
podstawy, na którywh można oprzeć dalszą o- 
cenę zdolności płatniczej Niemiec, Z 41 punk- 
tów, pozostalo 16 bez odpowiedzi z tego powo- 
Gu, iż eksperci nie mogli się zdecydować na 


| 


„samodzielną odpowiedź i odnieśli się do Ber- 


lina, Bez odpowiedzi zostala także sprawa wy- 
wozu kapitajów zagranicę. Wprawdzie spra- 
wę tẹ reguluje usiawa z czerwca 1918 r, jed- 
nakże wiadomo ogólnie, że i po tym czasie oł- 
brzymie sumy zostały przywiezione z Niemiec 
zagranicę. = 
A Poldhu, 23 stycznia. 

(PAT). (Radjo). Donoszą tu, że komisja 
odszkodowań. przedłożyła Radzie Najwyższej 
projekt, wedlug którego Niemcy mają przez 5: 


Ruch 
AN Folsse. 
L tycia varii. 


Przeciw senatowi, 
. Podpisy na proteście przeciw senatowi można 
SkKacdé codziedane oa godz, 10 rano do 7 wiecz, (z 
wyjątk.em świąt i uieuziel w lokalu O, K. R, (AL 
Jewdzońiniakie 46). 
Okręgowy Komitet Robotniczy, We wtorek, d, 


25 b. m., o godz, 7-ej, w lokalu przy ul. Al, Jerozo- 
limskie 56, odbędzie się posiędzeiue Okręgowego 


buia 26 b. m, w sali O, K. R, (AL Jerozolini- 
skie 56),%0 godź. 7-j wiecz, odbędzie się zebranie 
Wszystkich kobiet P P, S, w Warszawie. Na porząd- 
kw dzieniym bardzo ważne sprawy chwili bieżącej, 
między iunemi sprawozdenie z Krakowskiego Zjażn 


» 


du Kobiet, wybory nowego Wydzialu i sprawy or 


gemizacyjne. Prosimy nie zaniedbywać tak waz- 
nych spraw, stawić się liczsie i punktualnie, 
Odczyt, Zapowiedziaay odczyt tow „Kwapiń- 
skiego p, t. „Czy będzie sinajk roty na wione?" 
nie Odbył się z pwzyczyn od organizacji niezaież- 


nych, tow. Kwapiński wygłosi ten odczyt m. wto- 


rek, dnia 25 b. m, Bilety do nabycia w O. K, R. 
(Al, Jerozolimskie 58). f 
Warszawska okręgowa konierencja P, P. 8, 
(Dokończenie). j 
Obrady konteranji w dniu 18 ub. m. były po- 
święcone sprawom polityki muaicypulnej, Sprawo- 
zdanie z działalności klubu radnych dali tow. tow. 


/ 


| ministrów będzie omawianą sprawa za 


| drytu, hiszpański minister 


robotniczy: 


Ji t,d. Uchwałomo nasiępujące tezolucje: 
energicznej akcji Ww 


i elektryczności nie niżej kosztów pi 
chodząc z założenie, iż 
ne na dopiacznie do podatków. miejskich, na 
szem miejscu byłaby sprawa zmaiejszenia 


(lat z rzędu płacić po 170 miljonów funtów 


sierlingów. l 
Paryż, 22 arpe 


(P. A. T. Havas) W mowie, wypo 
nej w izbie deputowanych przed głoso na, 
Briand powiedział między inuemi 00 nastept 
je: Francja oczekuje od 2 lat na ZOMO A 
dlugu. Byʻoby to zapwezczeniem wszelkiej spra- 
wiedliwości, gdyby sprawcy wojny uchytit 
się od odpowiedzialności. Naród francuski, 
który posiada świadomość swej siły, który 
wie, w jaki sposób użyłyby jej Niemcy w . 
zie, gdyby były Oduiosły zwycięstwo, oczeku 
od parlamentu i rządu realnych 
zwycięstwa łego i jego skutków, ; 

„Nie uważamy siły — mówił prezyden 
| za skuteczny środek do uzyskania naszych 
| lów. Jednakże nie można dopuścić do 
| ażeby cierpliwość Francji oceniano, jako 
' znakę jej słabości. Zamierzam wpływać na % 
| juszników w tym duchu, abyśmy doszli do 

najszybszych rezultatów. celem uchron 
Francji i od nowych ofiar finaasowych. Uw 
że Niemcy nie mogą zaplacić odszkodowa 
| tylko wtedy, jeżeli twierdzenie to będzie - 
parte należytemi dowodasni. Sojusznicy zba 
dają zdolność płatniczą Niemiec. p 
| Porozumię się. z sojusznikami, celem uzy” 
, Skania maksimum rezultatów zwycięstwa. S 
| juszniey są uprawnieni do przeprowa ie 

ń, czy Niemcy istotnie czynią odpo 
nie starania, aby spelnić swe zobowiąze 
oraz czy nie ukrywają znacznej części Swyx 
dochodów. Mamy prawo kontrolowania w 
wozu i stwierdzenia, czy produkcja 
jest normalną; jednakże rząd byłby le 
myślny, gdyby użył siły, niewyczerpa pa 
przedtem wszystkich innych możliwych Śro 
ków. Ścisłe porozumienie oraz wspólna 
cja sojuszników jest konieczna w tym celu 
aby nie dać Niemcom możności uchylenia « 
od spłaty znacznej części ich długu. 


W boga. 
SA 


I Madryt, 3 CZT 
(P. A. T. Havas). „Epoka“, organ 
Wwy przypuszoza, że: w poniedziałek na 


ś 


dla króla 2% 
Madryt, 22 stycznia. 
ż (P. A. T Havas). 3trajkujący i u 
cjonarjusze państwowi ministerstwa Ñnan: 
powrócą w poniedzialek do pracy ŁAD 
Poldhu, 28 stycznia 
Wedlug doniesień z Mer > 
finansów podał ię 


(P. A. T. Radio). 


do dymisji. 


h 


Wiadomości tloprlica 


s — Przesilenie rządowe w Czechach weszło zło w 
stadjum najostrzejsze, Minister aprowizacji : 
swą dylnisję, 

— Dr. Hotowae wyjechał do Londynu w 
wie kredytu dla Czech na zakup mąki, ; 
— Niebawem ma nasiąpić rozwiazanie mtęd 
sojuszniezej komisji kcutroliej w Wiedniu, 
— Petras Peskara zademonstruje w pr 
szłym tygodniu w Barcelonie przed wojskową 
ją fraucuską wypalezioną przez siebie 
umożliwiającą pionowy  wzlot seroplamu. W. 
zek ma być zakupiony przez rząd francuski, 
— Angielska łódź podwodna „K. 5° zał 
w kanale La Manche, M 


MAS 
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Jaworowski oraz Piłacki, W dyskusji zabier 
glos towarzysze: Żerijowski, Chrzanowski, Prag 


„Warszawska konferencja w sprawie t 
naszej w gospodarce muujcypalnej uchwala: 
1) 0. K, R. i klub radnych powinny dążyć 
jaknajszybszych nowych wyborów do w 
skiej Rady miejskiej, Walkę -nowe wybory 
ży zaprowanzić na gruncie 
2) Konferencja poleca klubowi radnych i 
dal w taktyce swojej kierować się uchwa 
K. W. i ogólnokrajowej koulerencji P. P. 
mianowicie, nie wchodzić w żadne 1 
ze stronnictwami burżuazyjuemi i przy wy 
kierować się zasadą proporcjonalności, Ob 
komisje, prezydjum i Magistrat. 59 
8) . Konierencja poleca klubowi pra 
miasta. Konferencja stwierdza, że jeduą a 
nych przyczyn klęski głodowej Warszawy jest p 
lityka aprowizmoyjia rządu. 

4) Konferencje poleca klubowi 
wszczęcie energicznej akcji za rozpoczęciem 
budowlanego. ` i 

5) Konferencja poleca klubowi energiczne p 
parcie sprawy pieniężnych subsydjów dla robotmi 
czych towarzystw oświatowych, Koułereneja po- 
leca tow. wszczęcie szerszej akcji w sprawie oś! 
ty robotniczej, + > AUE 

6) W sprawie podatków miejskich ko 

i nadal zwalczanie podatków po 
Konferencja wypowiada się za ceną gazu, ti 


KO 


"A 


glyby były Srodki 


b, oświaty ludowej i szpitalnietwa. Konferen- 
wypowjada się ża systemem podatkowym po- 
powego obłożenia dochodów. i - kapitału, 

II. 1) Warszawska konferencja P. P. S. pe 
wia wysłać 5 osób z pośród radnych. miej- 
1 członków organizacji P: P/S. w Warszawie 
kurs samorządowy, zorganizowany w Warsza» 
przez związek sejmowy i związek miast, a ma- 
się rozpocząć 10 stycznia 1921 roku, Konferen- 
wzywa C. K. W. do udzielaja pomocy finan- 
ej, celem pokrycia kosztów tego zarządzenia, 
2) Kotferencja warszawska P. P. S. stwierdza, 
ð dla owocnej pracy radnych P. P. S. w Radzie 
st Warszawy -niezbędne jest systematycznę 
poznawanie się zę sprawami gospodarki miej- 
j. W tym celu konferencja warszawska poşta- 
ią w najbliższym czasie pówołać do życia kurs 
ządowy dla kandydatów na radnych, kió- 
‘partja zamierza wystawić na najbliższy okres 
orezy. Towarzysze, którzy przedstawią dowód 
uchania kursu z pomyślnym wynikiem win- 
mieć pierwszeństwo jako kandydaci na liście 
P. S. w najbliższym okresie wyborczym do 
ka . 


"II. Konferencja wzywa K.R. P. P,S.do wszczę- 
a jaknajbardziej energicznych kroków w R. M. 
zapewnienia robotniczym stowarzyszeniom kul- 
no-oświatowym odpowiednich lokali, 

IV. Konferencja podkreśla Konieczność ści- 
pi łączności w pracach O. K. R, i klubu radnych. 
Ważniejsze wystąpiehjia klubu radnych winny być 
ldyskutowene i decydowane na O. K, R. W celu 
zawiązania bliższej łączności między organizacją 
- calą i klubem vednych, konferencja poleca O. K, R. 
utworzenie mieszanej komisjj samorządowej, przy- 
gotowującej materjały -dla O. K. R. i czuwającej 
pracą samorządową P. P. S. w' Warszawie. 
|. Na posiedzesiu konfera'c, warszawskiej dn. 
20 grudnia ub. r, na porządka obrad był statut or- 
j cyjny, który z małemi poprawkami został 
ogłośnie przyjęty w redakcji, uchwalonej 
przez O. K. R. 

Na ostatnim posiedzeniu konferencji warszaw= 
rozpatrywano: sprawy finansowe i wysłucha- 
o sprawozdania ze zjazdu kobiet. 


Objazd tow. Kłuszyńskiej, Chicagoski „Robot. 
Polski* z dn, 26 grwdnia ub. r. donosi: 
„Wysłanniczka Polskiej Partji Sccjalistycznej 
ów Zjdmoczooych Ameryki, tow, Dorota 
szyńska, przemawiała już na szeregu zgroma- 
informując tysiące robotników polskich o wal- 
jaką proletarjat polski prowadzi o demokratycz- 
Polskę ludową. Że wszystkich. miejscowości 
5 tow. K!uszyńska przemawiała, otrzymujemy 
od towarzyszy, w których z zapałem mówią o 
zgromadzeniach. (Z każdego listu bije jakby 
energja i zdecydawanie do dalszej, wy- 
praty. Czaszmi, rzadko na szczęście, uskar- 
ktoś z czytolników, że nie więdział o mają- 


ONA 


kiedy tow-ka Kłuszyńska przyjedzie po- 
Odpowiadamy wszystkim, że pobyt tow-ki 
kiej w Stanach Zjednoczonych nie może 
przedłużony, W końcu stycznia musi tow-ka 
ska powrócić do Polski, by stanąć znowu na 
o opuszczonym posteru:ku na Śląsku Cie- 
im i prowadzić tam walkę z terorem Czes- 


„prem eme mea mow TK 
J i é 

Mieli ZAWAdAWJ. - 

| zjazd Związku robotników budowlanych. Sto- 
ie do uchwały g'ównego Zarządu, zwołujemy 
wszy zwyczajny Zjazd Związku robotników bu- 
owlanych w Polsce do Krakowa na dzień 20 ewen- 
de i 21 lułego 1921 r.)Zjazd odbędzie się w 
Związku stow. robotniczych przy ul, Dunajew- 
j,5, II p, o g. 10 przed południem, z porząd- 
u dziennym: 1) Zagajenie, 2) Wybór prezy- 
um i komisji maadatowej, 8) Ogólne aprawozda- 
Zarządu, 4) Sprawozdanie kasowe i komisji ree 
ej, 5) Zmiema regulaminu i wkładek, 6y Or- 
ja — agitacja, 7) Wybór zarządu — kom'sji 
zyjnej — sądu polubownego, 8) Wnioski. Na- 
‘każda grupa bez względu na ilość członków 
ña 1 delegata, Delegat musi się wykazać man- 
em, wystawionym przez. grupę. z podpisem prze- 
ydniczącego i sekretarza, oraz pieczątką grupy, o- 


; Zjazd delegatów konduktorów kolejowych. 
(Dzia 15 stycznia r, b. w Warszawie, w lokalu 
Z, K. przy ul, Długiej nr. 19, odbył się Zjazd de- 


"Na Zjeździe tym, oprócz spraw ezysio zawodo- 
n» rozpałrzona była ogólna Nytuacja ekonomicze 
kolejarzy a kondukiorów w szczególności, 

elegaci Zjazdu, zaznaczając obecny kryzys e- 
iczmy 1 zastraszzjącą drożyznę, wynikią 
K rozszalalej orgji paskarskiej, fieublagąnie 
cej Się nad tymi, którzy niosą ofiarną i Anoj- 
acę swojemu spo'eczeństwu w poczuciu cię- 
na nich odpowidzialmości, podkreślili z gory- 
iż wzamian za pracę, karmieni są bnukowemi 

ami (up, przez posła Ańusza). 


o Sala dobrze ogrzana. 
2. * Wydawca: Rada Nacz. P. P. 8, 


się odbyć zebraniu i mie mógł przyjść. Tacy za- ' 


zotów konduktorów wszystkich dyrekcji P. K, P.f}. 


(Tziś Premieral 


KREW ZA KREW 


+„„ROBOTNIK', pónied zialek, 24 stycznia 1921 r. 
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Po dyskusji, będącej świadectwem silnego roz- 
goryczemia, uchwalono jednogłośnie następującą re- 
zolucję: i i 

„Zebrani delegaci konduktorów całej sieci 
Polskich Kolei Państwowych stwierdzają, że poło- 
żenie konduktorów jest tak krytyczne, jak i innych 
kolegów kolejarzy, a wzmzgająca się z dnia ma 
dzień drożyzna uniemożliwia dalszą ich egzysten- 
cję. 

„Celem poprawienia stę naszych warunków ©- 
konomicznych i wybrnięcią z katastrofalngo wprost 
po'ożemia, które zagraża nam nędzą i głodem, u- 
ważamy, iż jedyną drogą do wyjścia z tej sytuacji 
jest absolutne wapółdziałanie M. K, Ż. z Zawodo- 
wym Związkiem Kolejarzy i przychylenie się do 
postulatów, sk!'adamych przez Z. Z, K.; stwierdza- 
my przytem, że lekoeważerie przez M, K, Ż. żądań 
pracowników kolejowych wogóle, a w szczególności 
żądań konduktorów, coraz bardziej rozgorycza ogół 
konduktoraki, 

Obstajemy przy żądamiach W. W. Z, Z. K. i 
oświadczamy, że jesteśmy pewni, iż cały ogół kon- 
duktorski w Polsce obstawać będzie twardo za Wy- 
konaniem tych żądań, jeko niezbędnych do zabez- 
pieczenia naszego bytu, nie cofając się nawet przed 
strajkiem“, | j A 

Baczność szoferzy! Stosownie do uchwały wal- 
nego zgromadzenia Zaw. związku autombilistów i 
komisji strajkowej, odbyłem w dniu 28 b. m., szo- 
ierzy, zatrudnieni w Pogotowiu Ratunkowem i 
straży ogniowej od strajku są zwolnieni, 


ZaĘGranicz. 
STANY ZJEDNOCZONE. 


Beerobocie w Stanach Zjednuczonych, (Z r2- 
portów Unji. Zjednoczonych Robotników Krawiec- 
kich w Stanach Zjednoczonych), 

De biura Departamentu Pracy Stanów Zje- 
dnoczonych wysyłane są go miesiąc raporty do 
przedstawicieli 14 gołęzi. krajowego przemysłu. W 
dziesięciu z nich juź we wrześniu ubiegiego roku: 
sprawozdanią firm i obliczenia urzędników krajo- 
wych wykazały zastój, pociągający za sobą wydala- 
mie robotników z pracy, Najbardziej, bo o 15 proe, 
zmniejszyła się w tym miesiącu ilość robotników, 
pracujacych w fabrykach obuwia, W garbarniach, 
przędzalniach bawełny i jedwabiu, w fabrykach 
pończoszniczych, bieliźnierskich 1 krawieckich wy- 
dalono od 6 do 7 i pół procent robotników. 

Porówmawszy liczbę tkaczy, pracujących we 
wrześniu 1920 roku. z ilością ich w tymże samym 
miesiącu 1919 roku, Departement Pracy ob 
liczył, że ilość róbotnikków tkackich zmniejszyła się 
o 30 procent. Cyfry te dowodzą, iż produkcja w 
tkalniach welmy stanowi zaledwie dwie trzecie w 
stosunku do roku zeszłego, 

Ilość robotników, 


sów, oraz w kopalniach, zwiększyła się we wrze- 
śniu, ale przyrost ten jest bardzo drobny i małe ma 
znaczenie przy ogólnym bezrobociu, 

Od czasu ogłoszenia tych cylr przez Departa- 
ment Pracy, okazał się również zastój i w wielkim 
przemyśle stalowym i żelaznym, chociaż zaawyczaj 
corocznie w peździermiku produkcja w odlewniach 
się wzmaga'a. W dystrykcie Gary, w pobliżu Chi- 
cago i'w północnym Ohio odlewnie stali i żelaza wy- 
dalily niedawno znaczną ilość robotników, pracują- 
cych przy wyrobie części automobilowych. Cyfry 
za październik. dotyczące produkcji w odlewniach, 
wykażą mewatpiwie taki sam zastój w tym prze- 
mvśle, jak dotknął już robotników innych zawo- 
dów, i 
o Departement Pracy opublikował 19 paźdz'er- 
nika ub. r. sumę zarobków, które firmy 14 gałę- 
zi przemysłu wypłasały robotnikom, Widzimy z 
tych cyfr, że z. wyjątkiem robolników w odlewniach 
oraz górników, którzy wskutek obecnyć warunków 
mogą żądać wyższych plac, przeciętna suma wy- 
płat zmniejszyła się w każdym przemyśle więcej 
miżby należało stosunkowo doęzmniejszonej liczby 
robotników. To zmaczy, że fabryki mietylko zatru- 
dnielą mniej robotników, ale oprócz tego, zniżyły 
Zarobki lub podwyższyły ilość godzin za tę samą 
mpłałę, albo też. w niektórych wypedkach. ogran'= 
czyły go”ziny dziennej czy tygodniowej pracy. 
tek w fabrykach męskich ubrań zmiżka ilości robot- 
ników wynosi zaledwie 6.8 procent, a ogólna suma 
zarobków wypłacanych kraweom zmmiejszyła się 
we wrześniu o 11,2 procent, , 


emam CID sammet 


Rozmaitości. - 


Kwiatki kapitalistyczne, Jedna z wielkich a- 
merykańskich ajencji giełdowych w New Jorku, ro- 
zesłarą do swych klijentów, przeważsie tielkich 
przemysłowców, cyrkularz o obecnej ekonomicziej 
sytuacji w Stanach Zjeduoczonych. ' 

W cyrkulewzu tym czytamy, między innemi: 

„Wzmost bezrobocja niemiły jest ze spo- 
łecznego punktu widzenia, lecz ekomomicznie 

może okazać się brogosławieństwem (l), 

gdyż wprowadzi zwiększenie wydajności, ob- 

miżenie kosztu pracy i polepszenie stanu mo- 

ralnego robotników". A 


pracujących w przemyśle 
żelaznym i stalowym, w fabrykach cygar i papiero- , 


4 


Eeka rewizji w księgaralach, 


Wobec konieczności zapobieżenia rozpowszech- 
miamiu w Rzeczypospolitej Polskiej druków zagra- 
micznych, których -treść jest skierowana, przeciw 
państwu, minisierjum spraw wewnętrznych pole 
ciio komisarjałowi rządu na m. st, Warszawę na 
podstawie art, 88 dekretu z dn, 7 listopada 1919 
w. w przedmiocie tymczasowych przepisów praso- 
wych (Dz. Pr. mr. 14 z 1019 r. Poz. 186) rozciągnąć 
w Wauszawie dózór prasowy nad drukami, przy- 
wożownemi do Polski z -zagranicy pocztą, 

" Komisacjat rządu na m. st, Warszawę stwier- 
dziwazy, iż pisma o treści wybitnie komunistycznej 
rozchodzą się po mieście drogą zarówno prywatną, 
jak i księgarską, rozeiągnąl beczny dozór nad środ. 
kami komunikacji nielegalnej. 

Jakoż w czwartek 20 b. m. wieczorem agencji 
policji zauważyli, iż z pociągu, kióry był jeszcze 
w biegu, wyrzucono ga peron dworta kolei War- 
szaewzko- Wied. kilkasaście wonków, "mogących 
właśnie zawierać w scbie druki i czasopisma. Na- 
zajutrz, gdy worki te elspedjowano na miasto, ciż 
sami agcnei, przekonawszy się naocznie, iż 3 z 
nich były adresowane do firmy „Gebethner i 
Wclif*, przyłepsli je w drodze do księgarni. Te 
trzy worki, jako nieprzywiezione drogą legalną, 
zatrzymano w biurze policji i poddano kontroli, 
która też ujawniła wśród innej literatury, sprowa- 
dzenej z pominięciem przepisów celnych, również 
i literatórę komunistyczną. Całą zawartość tych 
trzech worków zatrzymano jako zwykłą kontra" 
bandę, p 

Wobec tego komisarjat rządu na m, st, War- 
szawę zarządził niezwłoczną rewizje w księga» 
miech, celem wykrycia dalszych śladów a zarazem 
skomstatowania faktu sprowadzania druków i cza-. 
sopiam zagranicznych drogą kontrabandy. Rewizji 
tej, rzecz prosia, należało bylo dokonać niezwlo- 
cznie, aby wobec zatrzymania w biurze policji ` 
worków z drukami oraz woźnego, który stałe od 
srerega miesięcy zajmował się przewożeniem Tze- 
czonych worków tą drogą do księgarni ,,Gebeihner 
i Wott“, nie dać czasu i możności usunięcja dowo- 
dów rzeczowych i żuiarcia śladów. 

W związku z notatkami w niektórych dzienni- 
kach warszawskich, jakoby podczas rewizji w. księ- 
garmiach zatrzymano przez kilka godzin publicze 
ność, wśród której były też kobiety i dzieci, ko- 
miszrjat rządu na m. st. Warszawę komunikuje, 
iż od tych kilku osób, 6-u czy 7-mju, które pod- 
ówczas znajdowały się w księgarniach zażądano 
jedyaie leguymacji i po sprawdzeniu ich tożsamo- 
ści, natychmiast jo wypuszczono. . - 

Całą sprawę po ukończeniu dochodzenia wła- 
dze administracyjne przekażą władzom sądowym. 

Komisarz rządu na m. st. Warszawę 
(—) Fr. Anusz, 


| — Byrardów, 
(Korespondencja wasna). 


Duią 19 ub, m, od samego rana kursowały po. 
głoski, że przyszedl koniec Związkom klusowym, 
Pogłoski owe «ozpuszczone były przez czioaków 
Polskich Związków, a przyczyną tego był przyjazd 
8 żółtych znakomitości, a mianowicie: posta Galiń- 
skiego, drugiego posła, wyproszonego z Międzyna- 
rodowego Kongresu Zawodweg į jakiegoś „kolegi“ 
z Łodzi. Dzia'acze ci rozczarowali się już na wsię- 
pie widząc, że na oznaczoną godzinę stawiło się o 
kolo 200 osób, Pierwszy zabrał głos „kolega“ Ło- 
dzianin, którego napaści na klasowe związki powi- 
tano gwizdaniem i okrzykami „precz“. Drugiego z 
kolei mówcę, który zaczął napadać na tow. Żu'aw- 
skiego, twierdząc, jakoby ten głosował za wnioska- 
mi, szkodliwemi dlą Polski, spotkał los pierwsze- 
go. Tow, Choiński w krótkiem i treściwem przemó- 
wiemiu odparł napaści obu mówców; za co spotkały 
go gorące oklaski, - 

Wiec zakończono odśpiewaniem Czerwonego 
Sztandaru. r \ f 


St Mroczkowski 


Cc JE: R XX, (uł. Grdymacka) 


Dziś, 8 w. Gwśżiż programu 
„Fłatni camobójcy” 


sensacyjne widowisko i reszta nadzwyczajnych 
atrakcyj Oraz BIM-BOM w nowym piogramie 
śmiechu. 


Kronika. 


Odezyty prof, Noakowskiogo, W czwarlek 27 
b. m. odbędzie się czwarty z kolej urządzanych 
przez Sekcię Plastyków odczyt prof. Noakowskie: 
go. który mówić będzie w dalszym ciągu „O archi- 
tekturze rosyjskiej”, Początek o goda, 8 wiecz, 


WYPADKI, 


(m) Zatrncia chlebem. W ciągu ubiegłej doby 
zatrujy się chlebem następujące osoby:  $86-leini 
Eugeujusz Szeynan, tramwajarz z ul, Koszykowej, 


go-Jorsu. 


Qdbito w drukarni „ktobolnuika”, Warecka 7, 


1 


(i, zagranicznych, 95-letniego Ailonaa Festenst 


z cyklu obrazów 
w Labiryncie Bowe» 


Nr.23 * 


Næm aemm D T 


26-letni Antoni Ciesielski, woźny, i 25-letnia Stes 
fanja Ciesielska, żona jego — z ul. Karmelickiej 
ur. 8. Wszystkim zatrutym pomocy udzielił lekarz 
pogolowia. Bd 


(m) Zatrucie olejem, Przy ul, Wielkiej nr. gi 
zatrula się olejem: Anna Wyszomirska. 

(m). Zbrodnie samochodowe. Dzień wezoraj 
szy, ostatni. przed zapowiedzianym na dziś strąje 
kiem szeferów, oblitował 'w wypadki samocho: 
we. Na ul, Podwale przed domem nr, 12 samochód 
wojskowy przejechał 12-letniego Józela Zinowiefią, 
którego ze ziaimanem lewem, podudziem przewjąę 
zło pogotowie do szpitala przy ul. Kopernika. Na 
ul. Blońskiej przed domem ur, 9 samochód wojsięge 
wy. przejechał 9-letniego Czesława Kiela. Lekaig 
pogotowie stwierdził u chlopca wstrząśnienie su6z 
gu i ogólne poliuczenie. Rodzice zabrali chiopga 
„do domu, Na ul, Waliców przed domem uf. 23 gar 
mochód wojskowy przejechał żonę dozorcy domu; 
28-letnią Franciszkę Górecką, którą ze ziamanyja 
lewym obojczykiem przewiozlio pogotowie do szbje 
tala św. Ducha, 

(m) Skok z I piętra. Zamieszkały w domu ne, 
4 przy uL Karowej 23-letni Leonard Zajler, chory 


umyslowo, w przystępie ataku wyskoczył ‘oknem . 


z mieszkania swego na I piętrze, Lekarz pogoige 
wią stwicwdził wstrząśnienie mózgu i, po ndzielee 
niu pomocy, pozostawił -Żajierą na miejscu, 


(m) Wykrycie połajemnej fabryki sacharyny, 
W domu mr, 54 przy ul. Nowolipki policja 3-go ków 
misarjatu wykryła potajemną fabrykę sacharyuy, 
naieżącą do Antoniego bodraną (Kawęczyńska nr. 
15), którego aresztowano. 


y 
Z sądów. 

Piosnkarz kabereżowy — o szpiegosżwo, 

, Dzięki energicznym ` zabiegom wladz oky 
cyjnych memieckich — w latuch 1915 i 1946 „ę 
Warszawie roilo się od szpiegów, dzadjącyc 
szkodę Polski. Z tej epoki mamy obecnie Wi 
szereg spraw — o szpiegostwo. t 

Jedna z nich przyszią świeżo po raz trzon 
pod rozpoznanie Sądu Okręgowego. Jest w 
sprawa piosenkarza kabareiowego scen pea | 
znanego pod ; pseudonimem „Fortwilla*, owkarżom 
nego o zdradę stanu i szpiegostwo. 

Do sprawy wezwano kilkudziesięciu $ 
ków tak miejscowych, jak i po. za granicami kraj 
przebywających, tak ze stromy oskarżenia, jak . 
odwodowych; wśród powag ze świata inteligencji 
tutejszej, spotykamy tu świadków z najujższych. 
kół i szumówia spmecznych, s ć 

Po przywołemiu spuawy i sprawdzeniu listy 
świadków okazuje się, że wielu z nich nie : 
byi po raz -trzeci, sprawa bowiem kikakrolnie 
już przyszłą pod rozważanie i byla odkladaną -> 

Między imiuemi obrońca oskarżonego, z u 
ną to, że F, praguąiby pożegnać sparaliżowaną 
i ciężko chorą maikę, której dni żywota są poli- 
czóme, apeluje do ogólnoludzkich uczuć į milę 


ed 


'"siepdzia i prosi o tymczasowe wypuszczenie 


bywającego od póltora roku w więzieniu F, za 


-cją. Niema żadnych obaw, aby się F. miał cy: 
d wymiarem sprawiedliwości, sama pra 
wa ma swe źródło w insynuacjach i intry e 
Przeciwko temu wnioskowi zaoponował z cap 


łą stanowczością j zapałem przedstawiciel urzędy 
publicznego, p-prokurator Jarosz, dowod: że Q 
ególno-ludzkiem miiogierdziu i poblażli wości możę 
być mowa w każdej iunej sprawie, lecz nigdy. w 
tej, w której ławę oskawżodych zajmuje tego rodga 
ju osobnik, jak Festenstadt, mający na swem : 
mieniu niejedno isinienie guy ach któremu „imie 
putują przestępstwa, ua e wspomclendę 
ciarki po ciele przechodzą. Ten | czlowiek nie możę 
liczyć na miłosierdzie lulzkie pod wpływem: 
wspomnień o chorej sparaliżowanej matce, l> 

Obrona znów najszczególniej replikuje: - 
wcześnie ujawnia się tu zapał bezwzględny 
publicznego, najpierw należy materjał aktu 
żenia zbadać į udowodnić. Matemjał ten da 
pory nie może być uznany za dostaleczny . 
uznania winy F. który został do tej sprawy wci 
mięty najniesluszniej, Takie przynajmaujej jest g 
bokie przeświadczenie obrony, , 

Sąd okręgowy (sędzia "przew. Staniszewski 
z uwagi na grożącą omawianemu karę, środek za- 
pobiegawczy pozostawił bez zmiany, odreczając 
*ozprawy do nowego terminu i nakazując niestęe 
wisjących się świadków sprowadzić pod przymu» 
sem, ` e 


aroy 


PRZEZ YE BOSTON 


Kupno-Sprzedaż 
mebli, pianin, garderoby, futer, 
bielizny, Ceny wysokie. kKiar= 


szałkowsna |tdśle$u „Ekono. 
mja“. Tel, 138-37. 


Dr. Leszczyński 
Marszałkowska i42 
telef. 127-25. 

B. ordynator klin. szp. Św. Łą» 
zarza Uhoroby wener, Skóry i 
moczo-piciowe. Przyjmuje do 12 
rano i od 5 du Ń wiecz, 


Br. Jelnieśi 


Choroby skórna i wenery. 
czne 10—12 i 5—7. Panie 1-2 
Howogrodzką <2, 

N eee e 
mor najlepsze najtaniej. Chrze» 
ig ścijanska hurtownia Woj- 
ciechowski i S-ka Uhmie na 27 


podworze. 
wiragya a ubiorów damskich 

PLO WIA Br. Unkiewicz, Ho~ 
ża 54, tel. 121-7i najtaniej wyko- 
nywa z własnych i powierzonych 
maletjałów, paita, kosliumy, pia- 
szcze, suknie, oraz wyprzedaż 
gotowych, 
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